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ZA OGŁOSZENIA (INSERATY):
Wier-;? nrfilnwu hih it\an lnieiseR fC. —*154V? wiersz petitowy lub iego miejsce K.

1»^®%8Z Petitowy  układ* licisb. lub labclar. „ —'60
K^rolnI1-! ■XA wiersz petit, lub jego miejsce - '60
/  ' zawiadomienia od wiersza petit. „ 1'—

y w. po kronice od wiersza pet. „ 1*—
[. t, p 1ki, prospekty i cyrlcularze, broszurki
b btiei zamiejscowych prenumeratorów „ 2'—

t;nCOwycb prenumeratorów dziennika „ 1*—
®R itf, Urazowem zamieszczeniu inSeralu, nadesia- 

P’ udziela Administraęya odpowiedniego rabatu.

B-l.

'hietyn austro-węgierski,
Wiedeń dnia 24 sierpnia.

li]rzędoWnie donoszą dnia 24 sierpnia 1916:

h , W schodni teren,
s  ,Cz kilku skutecznych przedsięwzięć przedpolo- 
s s .  Zaszły ani u wojsk arcyksięcia Karola ani na 

polnego marszałka Hindenburga żadne

Po

o znaczeniu.

Włoski teren.
'sszy Swałtownem ostrzeliwaniu grzbietu Fassinerin 

Saskich  pazycyj z 'obu stron doliny Travignolo 
Włosi na front Collorondo-Cinta di Cece kilka 

Vv'ł'ditr ’ y-tore odrzucono. Zresztą nie było ważniejszych

^ Południowo-wschodni teren.
 ̂  ̂ dolną Yojusą utarczki.
st- szefa sztabu jeneraincgo v. Hoefer m. p. p.

a Bukowinie 1 Wołynii
.

E. L o n li u f v donosi za zezwoleniem krea­
tury prasowej z frontu rosyjskiego pod datą 

‘ Jp 23." bm.
wtclkich trudności ze względu na charakter 

’ Pochód sprzymierzonych w ojsk na Bukowinie 
dalsze postępy. Sprzymierzone oddziały po zdo­

biły lriP Wzgórz na  zachód od rzeki K i r  li ' b a l> y  tlo- 
%  ^ 82ętlzie na wschodni brzeg i w ykonują obecnie 
5 ^ e ®rz®ciw linii-w zgórz na zachód od Ł u k  a w y . 

'wzgórza gęsto zalesiono stanowią dla nieprzy- 
^°rzystno punk ty  oparcia. Pracz żdobycie, v*iiw 

S l 0]i 'VzKórza udało się niemieckim oddziałom, uczynić 
W rosyjskiej linii obronnej. Aby wyłom ten za- 

Rosya-nie w bój wielkie posiłki, ściągnięte 
^  0 I d a w y . Mimo to nic zdołali R osjan ie od- 

. jj. ,^1'-'ieonogo punktu oparcia.
11:1 południowem skrzydle armii Bóhm-Er- 

k tó ra  przedwczoraj po kilkugodzinnej pauzie, 
\  { ^ vałtowine rozgorzała, nie jest jeszcze ukończę- 
S$\l 11 razem jednak  nie zdołali atakujący osiągnąć 
l!^e§0mierz;bi:ic ego do zachwiania wschodnio-galicyj- 
, aąj a®ńtruni od strony północnej. Walki kolo U u d- 
^  ^  ®r W i s z c z e osłabły nieco i. nie wykazywały 

e-i °gromncj zaciekłości, jak za dni poprzednich.
• '  08fatnich dni ujawniły, żo mimo największe 

N  fj,' jakiego wysiłku w G alicji wschodniej i na Woły 
S i * 1! sPrzymi,orzonycli zyskuje z każdym dniem na 

i sile oporu.
Życzenia rosyjskie.

S ! %  Ztg.“ podaje za zezwoleniem wojennej kwn- 
^  tyj.tlsbwej następującą depeszą swego sjirawpzdaw- 
N y  l6&kego: C harakterystyczny rozkaz dzienny wy- 
%  Si^lZ°z jenerała rosyjskiego i! a g r a d t- o w a tb>- 
^1* ^ ^ r ę c e  naszych wojsk, iłozkaz ten. w dniu 2 sicr- 
V  M any (]0 wojsk Bugrntowa, brzmi: W n;tjb!iż- 

spodziewamy się na froncie przybycia en- 
.* ^-°nieczną zatem okazuje się rzeczą, hy cło tego 

się osiągnąć jakiś ceł strategiczny i dlatego 
w«yBtkim  kom endantom , by wojska swoje 

Ĵr} 0 konieczności prowadzenia najbliższych ojie- 
. \ o '  °'a^  energią, ażebyśmy przy odwiedzinach, na- 

* Z j. ,'^^tępcy tronu z 1 a m a 11 s i l u  y o p ó r u i e- 
tjr(j ^ a c i e i a _ ; mogli w uroczystym  pochodzie wk.ro- 

, o w a -  Należy wojskom wyjaśnić, że od 
wią cc^  zawigj0  zamknięcie obecnej kam- 

°^ci CzeRo należy oczekiwać w najbliższej przy-

v  Rosyjskie i francuzkie doniesienia.
u (Tel. pry w.) Wszystkie rosyjskie i francu-
!*** jy j.^ ien ia podają jednogłośnie, że na najbliższy 

z y /g o to w u je  się na froncie .wschodnim r o z -  
V*- »4lft.a •* ł c a b i t w a — która, jak utrzymuje pary- 

będzie zarazem walką rozstrzygającą o 
R^iadanie drogi do Lwowa. Podczas gdy 

t l6lkiej e ^n iie  w Ga-lioyi przygotowują się do nowej 
^ e s t ^ Cył’ %n a la jenerała. K ató lna , na Wołyniu, 
>l) ?8°bie^ lx>wibv rezerwę. Wielką nadzieję pdkłada. się 

^  leherała Buzskiego, którego „Petit .Tourna]“, 
%  Przeciwnika,, godnego Ilindenburgowi. „Jour- 

^ 'iom an ie , że przygotowania do rosyjskiej 
^ u rą g a ją  dłuższego czasu.
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Z Sejmu węgierskiego.
Budapeszt. (B. Kor.) W  Sejmie, w dalszym ciągu 

posiedzenia, k t ó r e  t  r  w a  ł  o do g. 4 r  a  n o prezydent 
m inistrów T i s z a skorzystał ponownie ze sposobności, 
aby  odpowiedzieć na różne interpelaeye.

N a interpełacyę hr. Michała K a  r  o 1 y  i 1 e g  o o- 
świadezył hr. Tisza, że wszystkie czynniki, odpowiedzial­
ne za politykę zagraniczną, były w porę poinformowane
0 przygotow aniach do naszej ofenzywy włoskiej. Roz­
strzygnięcie jednak w lcwestyi, czy ta ofenżywa ma na­
stąpić, było czysto wojskowem, na co żaden polityczny 
czynnik nie wywierał wpływu. Nie byłoby niebezpie­
czniejszego błędu, jak  ten, gdyby ministrowie chcieli ba­
wić się w strategów . To byłoby zarówno, niebezpie- 
cznem, jak  to, gdyby wojskowe czynniki chciały się 
mięszać do kierownictwa politycznego. Co się tyczy 
wątpliwości interpelantów , c z y  j e s t e ś m y  o d p o ­
w i e d n i o  i n f o r m o w a n i  o w y d a r z e n i a c h  
w o j e n n y  c h, prezydent ministrów wskazuje n a  to, że 
k w e s t y  a ’t  a  u  r e g u l o w a  n a z. o s t  ał  ii p r z e  z 
•o e s a r z a najwyższem rozstrzygnięciem ,. według k tó ­
rego kierownictwo wojsk stale informuje m inistra spraw 
zagranicznych o sytuacyi wojennej. Minister spraw  za­
granicznych udziela zwykle tych  inform acji obu prezy­
dentom m inistrów, ale w nagłym  wypadku może prezy­
dent m inistrów otrzymać wyjaśnienie wprost od kiero­
wnictwa wojskowego i m u s i j e  o t r  z y  m a ć.

Co się tyczy k w e 8 t y  i p  o k  o j u, poruszonej 
przez Karolyiego, prezydent ministrów w skazuje na 

swe dotychczas złożone wyczerpujące wyjaśnienia. D a -
1 p j n i e m o ż n a s  i ę p  o s u n ą ć  b e z  z a g  r  o ż e n  i a 
w i e 1 k. i c h i n t e r  e s ó w m o n a r  c h i i.

Hr.  A p p o u y i  interpeluje w  kw estyi rokowań o 
Ugodę. lir. Tiszu odpo^iadii, że w sprawie tych ważnych 
kwestyi gospodarczych kouiecznem jest p r  z y  n a j - 
m n i e j  z r z ą d e m  a u s t r y a e k i m  osiągnąć poro­
zumienie, jeżeli monarchia, a z nią i W ęgry na polu go- 
spodarczem nie ma być ocenianą jako  zupełnie bezsil­
na. a to w chwili, gdy według jego przekonania, cały 
świat będzie rozstrzygał o urządzeniach handlowo-poli- 
tycznyoh — na czas długi.*

Z zachodniego frontu.
Doniesienie Joffre’a.

Wiedeń. Uh kot.) Z kw atery  prasowej donoszą:
Dii. 22. sierpnia, godz. 3 popołudniu: Na północ od 

iśonuuy 1 rwa działalność arty lery jska na znacznej jirze- 
strzeni frontu. Francuzi poczynili pewne postępy w po­
bliżu Olery i zdobyli, dwa nowe działa 7.7 centym etrowe, 
w lasku, zdobytym między <> u i 11 e m o n 1; .a. M a u v c- 
p u s .  Na pedutinie ml Bommy, kilka- i>o'jedyuczych 
przedsięwzięć francuskich uwieńczonych zostało, wzię­
ciem w posiadanie kilku rowów, na południowy-zachód 
od l i s t  r c e s  i na wschód od Ś o y e c o u r t .  W nocy, 
na 22 sierpnia, oddział lotniczy francuski, rzucił 79 
bomb, na  dworce i przestrzenie, od Te r  g n  i e r a My o u. 
W m agazynach kolejowych w B o n t  ‘ K t  e i| u c i na 
dworcu A p p i ł l y  zauważono silny ogień. Rękan:-:] po­
wróciła bez przeszkody.

Dnia 22. sierpnia o g. 11 w nocy: N a obu Irrzcgach 
B o m m y i. w okolicy F 1, e u r y, Burzy się w alka a rty le ­
ryjska. W walce wręcz na północ od M a u r ę  p a  s po- 
czezęślilo' się pam  zabrać kilku jeńców. Odparliśmy rę­
czne ataki  granatam i nu jednym z naszych worków 
w V a u, x i w losie C h a p i t r  er

Kyiuunikat angielski.
Wiedeń. (B. kor.) 1'rzędow'e sprawozdanie wojen­

ne z 21. sierpnia: Koto ferm y Mouąuet próbował nie­
przyjaciel a taku  na małą skałę, lecz zaraz został odparty. 
Zresztą nie istotnego prócz akcyi arty le ry i po obu stro­
nach. Czynność ta  była chwilami bardzo gwałtowną. 
Ogień naszej arty leryi był bardzo skuteczny na południe 
od T h i e p v a d ,  gdzie ciężko uszkodzono rowy uie- 
przyjacielskio i wywołano u  jednej nieprzyjacielskiej 
bateryi pożar, k tóry  przez jakiś czas szerzył się gwał­
townie. Przez ogień naszej arty leryi zmuszono jeden, ba­
lon nieprzyjacielski do opuszczenia się. Na południc od 
Loos zdołaliśmy nasze lokalne stanow isko znacznie po­

lery meprzyj 
wrócił.

Odznaczenie burmistrza Verdun.
Berlin. (T. ptyw-) „Lokalmizeiger** otrzymuje wia­

domo! ić z Hagi: W edług doniesienia „Tim,esa-“ doptita- 
cya rosyjska ma wręczyć w najbliższych uniach b .u r- 
lń i k t r z o w i m i a s t, a V  e r d u n krzyż (trzegorza, ja- 
ici mu car nadał.

Marsylia portem belgijskim.
Kolonia. (T. pryw.) „Kolnisclie Ztg.“ donosi z gra­

nicy- szwajcarskiej. Pisma szwajcarskie donoszą, że 
port M a r  s y  1 i a przeznaczony został j a k  o p o d s t a-

w i . d Pa. n o w e j  f l o t  y  li a ń  d 1 o w e j  b e l  g  i j - 
s l t i  ej .

Ofenzywa na Saloniki.
Wiedeń. (Tel. pryw.) „Neue Freie P resse“ dowia­

duję się z zupełnie w iarygodnego źródła, że w  zatoce sa- 
lonickiej na rozkaz gener. Sarraila p r z y g o t o w a n o  
w s z y s t k i e  o k r ę t y  w o j e n n e  i l a z a r e t o w e  
k  o a  1 i c y  i do ewentualnego przyjęcia n a  pokład c o- 
f a j ą c y c h  s i ę  a r m i i  i o d p ł y n i ę c i a  z p o d  
S a 1 o n i k.

Sofia. (Tel. pryw.) W edług wiarygodnych doniesień 
powstała w Salonikach na wieść o klęsce Serbów na te­
renie macedońskim ogrom na panika.. Pobite oddziały 
serbskie przcciągjały bezładnie przez, mia-sto, (częścią 
pozbawione broni. Panika- objęła również mieszkańców 
Salonik i żołnierzy angielskich. Żołnierze serbscy i an ­
gielscy rzucili się do ucieczki na pokłady okrętów  i  do­
piero dzięki in terw encji nadeszłych oddziałów francu­
skich zdołano przywrócić spokój.

Współudział Włochów.
Genewa. (Tel. pryw.) W edług depeszy z Salonik, 

uważają tani zą' nieprawdopodobna, aby oddziały wło­
skie. k tóre właśnie dopiero zakw aterow ały się w sąsiedz- 
wie wojsk rosyjskich, wzięły udział w  m ających nastą­
pić atakach piechoty, w odcinku S e r  r e s  jak  i na połu­
dnie od D o j r  a  n u.

Biuletyn bułgarski.
Sofia, (B. kor.) K om unikat sztabu generalnego z d. 

22 hm.:
Na prawem skrzydle nasze wojska, posuwające się 

na południe od F  1 o r  i d y, obsadziły wezóraj K a  s t  o- 
r y  ę. Serbowie pobici cofnęli się w kierunku południo­
wym W ojska operujące w kierunku Floryny i jeziora 
O e.t r o w o, posunęły się naprzód po zdobyciu silnej 
nieprzyjacielskiej, pozycji.

Na górze M a l  k  a n i d z o atakow ały  wczoraj serb­
skie dywizye Dunaju i Wa-rdaru w noweni stanowisku 
S a n s p i r i d  y  o u i O z e g a u s k  a - P 1 a n i n a.

Dotąd wzięliśmy przeszło 200 żołnierzy i zdobyliś­
my o nienszkocłzonych francuskich dział szybkoetrzel- 
nyc.li i 6 karabinów  maszynowych. W ałka trw a dalej.

W  M o g ł e m  ( - a t a l  zaatakow ała serbska djrwi- 
zj-a. -S z u m a- d i a, ale z- wielkiemi stratam i została od­
bita. Na południowy wschód od jeziora D o i r a n  pró- 
1)0 wal nieprzyjaciel, zaatakow ać nasże wysunięte stano­
wiska, ale został odbity.

N a lewem skrzydle oczyściliśmy zupełnie lewy 
brzeg B t r u  m y  z nieprzyjaciela. W  pochodzie naprzód 
na południe od D r a m a ,  nasze wysunięte naprzód od­
działy odrzuciły angieski szwadron konnicy lai D r f ą -  
n o .  Obsadziliśmy dworzec kolejowy A g n  i s t a.

Linia kolejowa O k c z i 1 a r—B u k —D r  a m a, — 
A g n i s t  a-—D e in i r  li i s a r  jest- w naszem posiadaniu.

Wyrok w sprawie L i e b k n e e h t a .
Berlin. (Tel. pryw.) W czoraj popołudniu, przed 

wyższym sądem wojskowym, apelacyjnym  toczyło się 
postępowanie przeciw Karolowi Liebknechtowi oskarżo­
nemu o zbrodnię hsiłowanoj zdrady stanu, tudzież, nie- 
P(inluszoń»two i opór wobec w ładzy bcznioczeństwa- 
\Vyrok opie wii n a  e z t e r  j r 1 a t a i j o d e n m ie s i ą e 
w i ę z i e n i a  z wliczeniem do lawy miesięcznego- are­
sztu śledczego, o-raz na wydalenie z w ojska i pozbawie­
nie piaw obywatelskich honorowych na l a t -  s z e ś ć .  
W ymierzenie większej kary, niż w pierwszej instancyi, 
jest uzasadnieniem, okoliczność, że Liebknecht działał 
w czasie, wojennym  i .naruszył obowiązek, jako żołnierz 
i obywatel na szkodę z a g r o ż o n e j  o j c z y z n y .  
Liebknecht. wyznał, że przez rozdanie pism ulotnych, 
oraz sjiowodowanię publicznej dcmonstra.cyi, planował 
osłabienie niemieckiej siły wojennej. P rócz tego, za 
podobne przestępstw o otrzym ał już poprzednio karę je­
dnego roku i sześciu m iesięcy więzienia w twierdzy.

Przeciw  powyższemu wyrokowi przysługuje Lieb- 
knechtowi praw o wniesienia, rewizyt,

Walki pod Hcrożanką.
Kolonia. (T. piyw .) Odnośnie do walk toczących 

się pod H orożanką, donosi „Ktiln. Ztg.“ , że stra ty  nie­
przyjaciela n a  jednem  miejscu, w  czasie od 14 do 17 sier­
pnia, wynoszą 5000 z a - b i t y c h ,  podczas gdy z. naszej 
strony, jest 80 rannych i. zabitych. Ody się dołączy do 
olbrzymieli -strat, w ludziach, zużycie licznego m ateryału, 
Rzc-zególitiej amunicyi artyleryjskiej, dojdzie się do u- 
zasadnionego przekonania, że naw et w u^ypadkiidr zdo­
bycia przez ltosyan  małych terenów, co się w ostatnich 
tygodniach nie powiodło, m usiałoby nastąpić zupełne 
w y c z e r p a n; i e s i ł  przeciwnika, gdyby sukcesy tego 
rodzaju miały trw ać dalej. Także najświeższy nocny a- 
t-ak rosyjski /. niedzieli na poniedziałek złamał się przed

naszymi zasiekami drucianymi, pozostawiając k ilku­
set zabitych. P rzy  najbliższym pow iew ie. w iatru, daje 
się uczuć nieprzyjem ny odór rozkładających się zwłok 
na dalekich przestrzeniach.

„Deutschland".
Berlin. (B. kor.) O powrocie ,,DeutseM and“ donoszą 

z Bremy: R ząd am erykański zachowywał się z całą po­
prawnością neutralnie. Flota- am erykańską z całą suro­
wością baczyła abjr nasi nieprzj'jaciele, zarówno Angliejr 
jak  i Francuzi, respektow ali rozgraniczenie. Te zarzą­
dzenia ostrożnościowe 7.ao,strzono specyalnie, gdy  an ­
gielski krążownik wr nocy potajem nie wjechał do za­
toki. P rzy  wyjeźdizie stanęło na czatach nie mniej jak  8 
angielskich okrętów wojennych, otoczonych niezliczo­
nymi w ynajętym i am erykańskim i parowcami rybackim i, 
celem założenia sieci. Mimo to  w y j a z d  powiódł się. Po­
dróż przez ocean była początkowo burzliwa, później tro ­
chę spokojniejsza. P rzy  angielskiem wybrzeżu, opadła, 
mgła,, a na morzu Pęłnocnem  burzliwa niepogoda. Okręt 
okazał się jako św ietny sta tek  oceanowy. Maszyny, p ra­
cowały bez zarzutu. Bez jakiegokolw iek zakłócenia przc- 
byli 100 mil morskich pod wodą przy ogólnej drodze 
4200 mil morskich. Po drodze nie spotkano żadnej -góry 
lodowej.

Piąta pożyczka wojenna Niemiec.
Berlin, (Tel. pryw.) Jak o  term in emiśyi piątej nie­

mieckiej pożyczki wojennej, wzięty jest pod rozwagę 1 
wrzesień. Nowa pożyczka nie wywoła niespodzianek, 
a  wyjdzie w formie 1 wygotowaniu poprzednich- poży­
czek, ponieważ rodzaj len  znakomicie się powiódł;

Wiadomości telegraficzne.
(T-Ufigramy »Gfosu Narodu* z dnin 2 i. sierpnia;.

Telegram cesarza Wilhelma.
Kolonia. (B. Kor.) ,,Koeln. Yolksz.“ donosi z Kolo­

nii: Na telegram pow italny konfero.nc.yi biskupów w F a ł­
dzie przesłał cesarz Wilhelm następującą telegraficzną 
odpowiedź na ręce kardynała Hartmamia:

..W yrażam zebranym niemieckim biskupom mą naj­
gorętszą podziękę za powitanie. Sprawiedliwość Boża 
przyniesie znajdującem u się na polu bitw y i w ojczyźnie 
niezmordowanie w walce o egzystencyę, przetrzym ują­
cemu to narodowi niemieckiemu zwycięstwo1*—Wilhelm.

Pożyczki rosyjskie.
Kopenhaga. (B. kor.) „Berlingske Tidende44 donosi, 

że rosyjski m inister skarbu B a r k  powrócił do P e l e  r- 
s b u r g a  po zaakcejrtowaniu przez cara w głównej 
kw aterze sprawozdania o pożyczkach zagranicznych. 
•Sprawozdanie, donosi, że we f f ł o s z e o  li, J  a p o n i i, 
X o r  w eg,i-i i S z w e e y i ogółom umieszczono miliard 
rubli z rosyjskich pożyczek, które zostaną użyto nrt za­
płacenie dostaw wojennycli.

Uchwały konferencyi gospod. w Paryżu.
Paryż. (B. Kor.) W edług ..Journal Offieiol" fran- 

-usfca R ada m inistrów ratyfikow ała uchwały, powzię­
te na iiarjsk ioj konferencyi gospoda rezoj i o raty fika e.yi 
zawiadomi] sprzymierzone rządy.

Na Bałtyku.
Berlin, ,P>. Kor.)- Biuro Wolffa donosi z Klajpedjr 

; Memel) z dnia 22. bm.: Na wybrzeżu, kurlandzkiem zau- 
'.tażóno }V odległości sześciu mil morskieli na północ od 
Małego L łń ji, jak rosyjską łódź torpedowa nowego tj-pu 
wielkich rozmiarów doznała w skutek wybuchu wielkiego 
uszkodzenia. Inny torpedowiec przecliolownl ją do brze­
gu Oe-sol.

Dodatek do bilu żeglugi.
Berlin. (U. Kor.) Biuro Wolffa donosi z W aszyngto­

na: Dem okratyczny senator Fletelier zgłosił wczoraj do­
datek uzupełniający do bilu żeglugi, m ąjący, jak  sądzą, 
udaremnić działanie angielskich czarnych list. Dodatek 
upoważnia Radę żeglugi okrętów  do stwierdzenia ^ka­
żdego odmiennego traktow ania am erykańskiej żeglugi 
okrętów  przez obce rządy. Jeśliby k rok  dyplom atyczny 
nie mógł temu zaradzić, to prezydent ma poinformować 
kongres o faktach i w ynikających z tego konsekwen- 
cyach, aby  w tym  celu podjąć specja lne kroki.
•«<a— b— attcBMa—   ------------------ -—-

Zaliczki dla nauczycieli szkół ludowych.
Z c. L  R ady szkolnej krajowej donoszą nam w spra­

wie zaliczek na płacę dla nauczycieli szkół ludowych, 
celem pokrycia stra t poniesionych w skutek wojny, w u- 
rządzeniu domowem: Aby nauczycielom publicznych 
szkół ludowych, k tórzy w skutek  wypadków wojennych 
ponieśli szkodę w urządzeniu domowem, sprzętach, o- 
dzieży, bieliżnie itd., umożliwić choćby częściowe naby- 

| cie tych ruchomości, c. k. Radia szkolna krajow a, uzy- 
■ skawszy z pomocą W ydziału kra j. i Rządu centralnego 
' na ten  ceł fundusz w kwocie 1,000.000 koron, będzie 
j przyznawać nauczycielom (nauczjmielkom) bczprocen- 

towe zaliczki na płace, których spłata nastąp i za zgodą
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W ydziału krajow ego, dopiero w  rok po ustaniu stosun­
ków wojennych. Chwila, oraz ilość i wysokość ra t spła­
ty , będzie we właściwym czasie oznaczona.

Celem wnoszenia podań o zaliczki wyznacza się nie­
przekraczalny term in do końca sierpnia br. Nauczyciele 
pragnący korzystać z nich, winni przeto w tym  terminie 
wnieść podanie, a to:-.nauczyciele, pozostający na swych 
pierwotnych posadach, do- swej właściwej Ilady  szkolnej 
okręgowej, nauczyciele pełniący.czasowo obowiązki słu­
żbowe w obcych okręgach do rady  szkolnej okręgowej 
ich obecnego miejsca zatrudnienia, nauczyciele z okrę­
gów ewakuowanych, których llad y  szkolne okręgowe 
urzędują w obcem miejscu do c, k. R ady szkolnej oterę* 
gowej w miejscu jej obecnego urzędowania, wreszcie 
nauczyciele, k tórych  c. k. R ady szkolne okręgow e, nie 
urzędują, bezpośrednio do c, k. Rady szkolnej krajow ej. 
Podanie to m a zawierać: a) linię i nazwisko, b) chara­
k te r  (stały, tymczasowy), c) czy jest stanu wolnego, 
żonaty (zamężna), wdowiec (wdowa), ilość dzieci mało­
letnich, na własnem utrzym aniu, ewentualnie innych 
członków rodziny, k tórzy  żyli z. nim w wspólności do­
mowej i na których utrzym anie łożył, d) miejscowość i 
szkoła, w której peten t pełnił obowiązki-służbowe w 
chwili g dy  został poszkodowany, e) czas, k iedy  poniósł 
szkodę, f) możliwie dokładne wyszczególnienie rucho­
mości utraconych i w  przybliżeniu ich istotną w artość 
pieniężną, g) sposób poszkodowania: spalenie, zrabowa­
nie ifcp., li) czy i jakich dowodów proszący może do­
starczyć na te okoliczności (świadkowie) i) obecno 
miejsce pobytu (adres) proszącego- (©ej), względnie do­
k ąd  zamierza w najbliższym czasie przenieść się.

W szelkie inne okoliczności, z powodu k tórych  pro­
szący popadł w krytyczne położenie, np. uchodźtwo, 
długi, opłata czynszu za mieszkanie itp. mogą wpraw 
dzie być w podaniach podniesione i będą miały wpływ 
na- ocenę stopnia krytycznego położenia petenta, jednak 
ty lko  o tyle, o ile proszący poniósł istotnie szkody w 
swych, ruchomościach, lub o ile miejscowość, w której 
m ieszkał w owym czasie zajęta jest. jeszcze przez wroga, 
tak , że z nich, nawet gdyby ocalały, nie może obecnie 
korzystać. Podania, nie zawierające odpowiedzi na 
wszystkie te  dziewięć punktów , lub zawierające odpo­
wiedzi ogólnikowe i niejasne, nie będą brane pod roz­
wagę, nauczyciele winni przeto wo w łasnym  interesie 
dbać o ja k  największą staranność, ścisłość i dokładność 
W układaniu podań.

Nauczyciele, służący w wojsku, żonaci lub wdowcy, 
mogą również podaw ać sic o zaliczki, muszą jednak 
wymienić obecne miejsce zamieszkania żony lub dzieci, 
i upoważnić ją w podaniu do podjęcia zalicki. Nauczy­
ciele w czynnej służbie, będą w sprawie tych zaliczek 
zawiadomieni przez swojo przełożone c. k. Rady szkolne 
okręgowe względnie zarządy szkół, niniejszy komuni­
k a t natom iast zwraca się przedewszystkiom do nauczy­
cieli uchodźców, którzy na razie nr© m ają jeszcze ża­
dnego przeznaczenia służbowego, do których więc c. k. 
R ada szkolna krajow a drogą urzędową zwrócić się nie 
m a sposobności. D la tych osób W sprawie tej niemniej 
interesowanych, ma on ze względu na termin do wno­
szenia podań wyznaczony wielkie znaczenie i w ich w ła­
snym interesie winien być ze szczególną uw agą czytany 
i do wiadomości przyjęty.

Polskie archiwum wojenne.
Otrzymujemy następujące pismo:
Wojna światowa powołała do życia szereg nowych in­

stytucji nu różnych polach działania. Do instytue-yi kultu- 
raino-naukowych, które byt swój zawdzięczają wojnie, na­
leży istniejące od półtora roku Polskie Archiwum Wojenne. 
Założono pod protektoratem uczonych (O. Balzer, K. Chłę- 
dowski, L- Fiiikol, J. Kallenbach, K. Kostaneeki, K. Twar­
dowski, Pi. Ulanowski), którzy uznali potrzebę i ważność 
gromadzenia pamiątek i dokumentów, wyświetlających ro­
lę Polski w wojnie’ śu tatowej, rozwija się Polskie Archiwum 
Wojenne stale pomyślnie.

Dziś po póltoraroeznem istnieniu liczy Polskie Archi­
wum wojenne klkadziesiąt ekspozytur, z których część przy­
pada ua kraje zagraniczne, gdzie skrzętnie zbiera się głosy 
prasy w sprawie polskiej i pamiątki z życia i działalności 
Polaków w dobie wojny. Prócz delegatur w Berlinie, Buda­
peszcie, Sofii, Konstantynopolu, dalej w Hadze, Kopenha­
dze, Stockholinie i Bukareszcie, posiada P. A. W. dwa ko­
mitety, we Wiedniu i we Fryburgu szwajcarskim. Komitet 
wiedeński pod kierunkiem racicy dworu K. Łozińskiego pra­
cuje głównie nad kompletowaniem prasy polskiej i niemiec­
kiej, fryburski zaś pod przewodnictwem prof. S. Dobrzy- 
ckiego, prócz gromadzenia zbiorów na obszarze Szwajcaryi. 
pośredniczy w akcyi z innymi krajami zagranicznymi. Prze­
ważna cześć delegatur przypada na ziemie polskie. Galicya 
i część Królestwa Polskiego, pozostająca w okupacyi au- 
stryac-kiej pokryta jest siecią delegatur, któremi kieruje bez­
pośrednio komitet P. A. W. we Lwowie, pełniący zarazem 
ftmkcyc centralnego Zarządu całej organizacji pod kierun­
kiem dra Wł. Semkowicza.

W początkach br. akcya ta  rozszerzyła się na resztę 
Królestwa Polskiego, pozostającą w okupacyi auatryackiej, 
pokryta jest siecią delegatur, któremi kieruje bezpośrednio 
komitet P, A, W. we Lwowie, pełniący zarazem funkcje 
centralnego Zarządu całej organizacji pod kierunkiem dra 
Wl. Semkowicza.

W początkach br. akcya ta  rozszerzyła się na resztę 
Królestwa Polskiego. Dzięki inicjatywie prof. J. Kallenba­
cha powstała w łonie warszawskiego Towarzystwa miłośni- 
ków historyi Komisja Polskiego Archiwum Wojennego z j 
zakresem działania na teren okupacyi niemieckiej Króle- ' 
stwa. W toku jest organizacja komitetu litewskiego w W il-. 
nie. Śląsk i Poznań rnają od początku delegatury. Tak tedy 
Polskie Archiwum Wojenne jest już dziś instytucją ogólno-

polską, obejmującą całość ziem polskich. Niestety, pożyte­
czna i ważna, dla przyszłości działalność jego natrafia na 
szereg trudności. Fó&ózas gdy gdzieindziej rządy  pństwowc 
łożą na gromadzenie zbiorów wojennych wysokie sumy, u 
nas cała prasa opiera się ńa dobrej woli i ofiarności nieli­
cznych jednostek. Lecz datki prywatne i  doraźne zasiłki (m. 
i. Tow. popierania nauki polskiej) nie są zdolne pokryć zna­
cznych wydatków, połączonych z akcyą zakreśloną na tak 
szerokie rozmiary. Celem zdobycia potrzebnych funduszów 
urządziły komitety fiyburski i lwowski szereg aktualnych, 
odczytów naukowych, przeznaczając część dochodu na cele 
dobroczynne. Z wydatną pomocą pospieszył Polskiemu Ar­
chiwum Wojennemu radca dworu przy ministeiyum dla Ga­
licji dr. Juliusz Twardowski, udzielając na jego cele. zna­
czniejszego zasiłku. Wzrastające z rozwojem organizacji 
potrzeby i wydatki wymagają, stałej pomocy społeczeństwa,’ 
która w warunkach naszych zastąpić winna opiekę pań­
stwową.

Skoro istnieje instytucja, której celem jest gromadze­
nie i przechowywanie dla potomności źródeł współczesnej 
chwili, obowiązkiem jest wszystkich tę instytucję, jako wa­
żną placówkę narodową, wszechstronnie popierać i wzbo­
gacać.

Polskie Archiwum Wojenne zbiera: Czasopisma pol­
skie i obce, te ostatnie, o ile zajmują się Polską i Polakami: 
książki., broszury, druki ulotno, odezwy, obwieszczenia, afi­
sze, programy, zaproszenia, klepsydry i inne druki związa­
ne z chwilą wojenną, pamiątki, wspomnienia i zapiski, listy 
i karty polowe żołnierzy polskich i osób, które osobiście 
przeżywały wypadki wojenne. Na żądanie wysyła Zarząd P. 
A. W. instrukcję dla piszących wspomnienia i prowadzą­
cych dzienniczki. Papiery urzędowe i rękopisy, tyczące się 
działalności polskich komitetów narodowych o charakterze 
politycznym i społecznym, organizacji militarnych, uchodź- 
twą wojennego etc. Pieśni wojenne i napisy nagrobkowe; 
wszelkie ilustracje, jako to fotografie z miejsc dotkniętych 
wojną, zwłaszcza- zniszczonych budynków i okolic, rysunki 
poważno i karykaturalne, widokówki, znaczki pocztowe,
bony wojenne, odznaki, medale, pieczątki, mapy, rzeźby i
obrazy, plakiety, utwory muzyczne etc.; Szczególnie groma­
dzi Polskie Archiwum wojenno wszelkie pamiątki i doku­
menty tyczące się Legionów Polskich, fotografie Legioni­
stów, ilłustraeye życia obozowego, pisma okopowe, pieśni 
wojenne (niebrukowane), odprawy i rozkazy dzienne, mapy 
i plany sytuacyjne ete.

Datki 5 materyały przyjmują następująco składnice Pol­
skiego Archiwum Wojennego: 1. Zarząd Polskiego Archi­
wum Wojennego we Lwowie (ul. Lelewela 5). 2. Składnica 
Polskiego Archiwum Wojennego w Krakowie (Akademia 
Umiejętności). 3. Komisya Polskiego Archiwum Wojennego 
w Warszawie (Tow. miłośników- historyi, Stary Rynek 41). 
4. Komitet Polskiego Archiwum Wojennego w Wiedniu 
(Polnisehes Kriegsarcliiy, Wien I, Wallnerstr. 1 a). 5. Komi­
tet Polskiego Archiwum Wojennego w FiyLnrgu (Suisse, 
Fribourg-UeroUes 70).

K R O N I K A
Z m iasta.

Zawieszenie przymusu mundurkowego. Ogłoszono 
świeżo rozporządzenie Rady szkol. kraj. dotyczące zawie­
szenia na jeden rok przymusu noszenia przez młodzież 
szkół średnich mundurków-, zostało przyjęte przez koła ro­
dzicielskie, zwłaszcza skromnie sytuowane, zo śzczerem 
uznaniem. W trudnych czasach wojennych wszelkie ulgi od 
obowiązujących przepisów, połączonych z wydatkami mate- 
lyalnymi, oraz udogodnienia, są nader pożądane, a  rozpo­
rządzenie Rady szkolnej, dyktowane poczuciem obywatel­
ek i em, świadczy o zdrowym i pożądanym prądzie w naszej 
najwyższej autonomicznej lnagistraturze szkolnej.

P. Jan Matyasik nasz długoletni współredaktor a osta­
tnio kadet 13 pułku piechoty, wałcząc od roku na froncie 
wschodnim dostał się w początku czerwca do niewoli rosyj­
skiej ' i przebywa obecnie w Zadońsku gub. Woronożka.

Koncert. W sobotę odbędzie się w sali Sokoła koncert 
pianisty Józefa Kosenstocka, na dochód funduszu wdów i 
sierót oraz inwalidów- 13 pułku piechoty. Program koncertu 
jest u ustępujący: J. S. Bach: Trzy prełudya i fugi, Liszt: 
Sonata H-rnoJ3, Chopin: Nokturn, Etuda Op. 25, Nr 12, Fan­
tazja , Reger: Intermezzo i Humoreska, Wober-Liszt: Pola©- 
ca brillante. Bilety sprzedaje księgarnia Fr. Eberta w Hote­
lu Saskim.

Rekwizycya metali. Dotychczasowy wynik rekwizycji 
metali w naszem mieście przedstawia się bardzo pokaźnie. 
Zebrano, wedle przypuszczalnych obliczeń, koło 20.000 kilo 
różnych przedmiotów metalowych. Zarekwirowane metale 
Magistrat zaczął już oddawać wojskowości. Komisye prze­
prowadzające rekwizycje kończą w bieżącym tygodniu, swe 
czynności.

Slufc. Dziś o godz. 10 przedpoł. w kaplicy Zygmunto- 
wskiej katedry na Wawelu, odbył się ślub p. Stanisława No­
wakowskiego, lekarza weterynaryi z p. Zofią Banaehówuą, 
córką radcy policji Dra Adama Banacha. Związek małżeń­
s k i. pobłogosławił X. kanonik Marceli Ślepioki.

Przeciw nadużyciom handlarzy. Wobec pojawiających 
się w dziennikach notatek o skargach konsumentów na ró­
żne usterki w- sprzedawanych artykułach żywności, magi­
strat zwraca się do publiczości z wezwaniom, by w intere­
sie publicznym o każdym wypadku donosiła bądź pisemnie, 
bądź ustnie prozydyum miasta, które natychmiast przepro­
wadzi dochodzenie i winnego pociągnie do odpowiedzial­
ności.

Miejska szkoła przemysłowa żeńska, ul. A. Potockiego 
nr. 11 przyjmuje wpisy uczenie na kursa krawieczyzny dam-1 
skiej i dziecinnej, bielizny i haftu w dniach 1, 2 i 3 wu-ze- ; 
wilia od godz. 9—1 w południe. W oboenem położeniu rodzi- : 
co powinni dawać córkom swym wykształcenie praktyczne,1 
zapewniające im stanowisko społeczne niezależne i sposób 
do życia wśród -wszelkich warunków-. Dlatego też szkoła :

przemysłowa; żeńska zasługuje na baczną uwagę sfer ro­
dzicielskich.

wart®j żołnierza. Wywiązała się wymiana strzałów zo-
drzwi, z mieszkania do sieni i odwrotnie W siem ■ .

 -  ..__________ ATiebllOWska 1 »*

Z Polski i ze św iata.
Odroczenie roku szkolnego i egzaminu wstępne. Rada 

szkolna krajowa przesyła następującej treści komunikat, w 
sprawie terminu egzaminów wstępnych, prywatnych, popra­
wczych, tudzież t. z w. matur wojennych w szkołach śre­
dnich w Drohobyczu, Kamionce strumiłowej, we Lwowie, 
Samborze, Stryju, Złoczowie i Żółkwi.

Odraczając termin rozpoczęcia roku szkolnego 1916-17, 
w szkołach średnich, seininaryalnyeh nauczycielskich męs­
kich i żeńskich, szkołach przemysłowych i handlowych 
Drohobyczu, Kamionce strumiłowej, we Lwowie, Sambo­
rze, Stryju, Złoczowie i Żółkwi do 15 września, zarządziła 
e. k. Rada szkolna krajowa równocześnie,, aby w szkołach 
tych egzaminu wstępne do klasy I. i wyższych, prywatne, 
poprawcze i t. zw. matury wojenne odbywały się już od 1 
września b. r. począwszy.

W sprawie kadetów w niewoli rosyjskiej. B. kor. donosi: 
Anstr. Tow. ,Czerwonego Krzyża.” komunikuje: Doświadcze­
nie wykazało, że kadeci i kadeci-aspiranci, którzy ostatnio 
dostali się do niewoli rosyjskiej, często z braku dokumentów 
nie są uważani za oficerów aż do czasu, gdy rosyjski „Czer­
wony Krzyż” zasięgnie o ich stopniach informacji w Wie­
dniu. Dlatego zaleca się rodzinom kadetów, którzy w osta­
tnich walkach dostali się do niewoli, aby już teraz u doty­
czących pułków, do których pojmani należeli, postarali się 
o urzędowe potwierdzenie ich szarży, a skoro tylko znahem 
bodzie definitywne miejsce ich. internowania, owo urzędo­
we potwierdzeni© przesłali do Centralnego Biura Wywia­
dowczego (Gemeinsamc Zentral Nachweisbnre.au, Aus- 
kuuftsstollć fuer Kriegsgefangene, Abteilung B. Wien 1. 
Fischhof 8), a to celem dalszego przesłania do rosyjskiego 
„Czerwonego Krzyża”.

Podziękowanie centr. Komitetu Ratunkowego. Z Lu­
blina donosi B. Kor.: W generał-guberiiatoretwie wojsko­
wym członkowie Centralnego Komitetu Ratunkowego Sio- 
eki i Przanówski złożyli podziękowanie za dar 200.000 ko­
ron, otrzymany w dniu rocznicy urodzin cesarza od gen. 
guberaotorst-wa. wojskowego. P. Siecki-podniósł, że dzięku­
je niotylko imieniem Komitetu, lecz także imieniem całego 
polskiego społeczeństwa za ten akt dobroczynności, któ­
ry będzie przyjęty jako najgodniejsze uczucie rocznicy n- 
rodzin cesarza.

Z Warszawy. W „Kur. warsz." czytamy: Po przerwie 
dwuletniej, poraź pierwszy rozpoczęto starania u władz o- 
kupacyjnych o pozwolenie udania się do Częstochowy kom­
panii pielgrzymów warszawskich na odpust Narodzenia 
Najświętszej Maryi Panny, przypadający w dniu 8 września. 
O ile starania • to uwieńczy wynik pomyślny, pielgrzymka 
wyruszy w dn. 28 b. m. po wotywio i błogosławieństwie ka- 
piiińskiem z kościoła św. Ducha (po-paulińskiego). Ze wzglę­
du na brak komumkaeyi końmi, uczestnicy kompanii mu­
szą. się przygotować na podróż pieszą aż do samego celu 
podróży na Jasną Górę.

Wciągu ostatnich trzech tygodni odbyły się cztery po­
siedzenia zarządu głównego polskiej Macierzy szkolnej, trzy 
posiedzenia, prozydyum i dwa posiedzenia wydziału peda­
gogicznego. Na posiedzeniach tych zatwierdzono szereg no­
wych kół, zarówno w Warszawie, jak i na prowincji.

Członkowie b. komitetu obywatelskiego pow. warsza­
wskiego, celem krzewienia wiedzy handlowej na prowincji, 
postanowili z zysku, otrzymanego z prowadzonej przez nich 
hurtowni i wynoszącego 45.100 ilu, utworzyć przy polskiej 
Macierzy szkolnej fundusz specjalny Lin. lir. Ronikiera. Od­
setki od tego funduszu mają być obracano na urządzenie 
lotnych kursów handlowych. Zarząd główny uchwalił wziąć 
ton fundusz pod swoje zawiadywanie. Pierwsze kursa han­
dlowe lotne będą niebawem otwarte w pow. warszawskim.

Uzyskano pozwolenie na otwarcie popieranych przez 
koła miejscowo szkół:. 7-klasowej szkoły handlowej żeń­
skiej w Pułtusku z prawem otwarcia 4 klas od roku szkol­
nego bieżącego i seminaryum nauczycielskiego w Płocku.

W pomieszczeniu zarządu teatrów miejskich odbyło 
się w niedzielę zebranie przedstawicieli zrzeszeń teatrów 
miejskich i prywatnych z udziałem komisy! reorganizacyjnej 
dla powzięcia określonych uchwał co do dalszego stanowi­
ska w sprawie podatku od widowisk. Dotychczas teatry i 
teatrzyki podatku nio płacą. Urząd podatkowy ż ramienia 
władz miejskich sporządza codziennie protokóły z oblicze­
niami. Poboru przymusowego nio zarządzono. Po przemó­
wieniach w tonie pojednawczym postanowiono dążyć do 
wybrnięcia z obecnego „martwego punktu". Kierownicy 
zrzeszeń postanowili w zasadzie nie uchylać się od opłat 
podatkowych, lecz zabiegać o ich obniżę,nie według możno­
ści płatniczej. Do układów delegowano pp.: Jana Loronto- 
wieza i Stefana Krzywoszewskiego, członków komisji reor­
ganizacyjnej. Delegaci mają. wystąpić w pomienionej sprawie 
do p. prezydenta ks. Zdzisława Lubomirskiego i pierwszego 
burmistrza, już. Piotra. Drzewickiego ,w celu przeprowadze­
nia układów. Przedstawiciele zrzeszeń zobowiązali się 
przygotować materyały i przedstawić masinram opłat, 
jakie teatry miejskie i prywatne mogą. w  obecnom położeniu 
na rzecz kasy miejskiej ponosić. Niektóre kinematografy 
w niedzielę po południu wznowiły przedstawienia. Za tym 
przykładem poszło wieczorom kilkanaście innych kinemato­
graf ów.

Krwawa walka z bandytami. „Kur. warsz.” donosi: A- 
jcnei polieyi kryminalnej od kilku miesięcy poszukiwali nie­
bezpiecznych bandytów: 25-łetniego Jana Panasiewicza i 42 
letniego' Antoniego Burskiego,, za których ujęcie była wy­
znaczona nagroda 2.000 marek, jakoteż nalepione były na 
murach plakaty z podobiznami opryszków. Wreszcie zauwa­
żono ich wschodzących do domu przy ul. Rozbrat Nr 40 do 
mieszkania Piotra Mielmowskiego, milicjanta z fi-go korni- 
saryatu. W mieszkaniu była 30-letnia żona milicjanta, Zo­
fia, oraz jej przybrana córka, 5-letnia, Kazimiera Nożow- 
ska. -Za bandytami wkroczyli ajenci polieyi kryminalnej i

stał na miejscu żołnierz, w mieszkaniu — Michnom s. ^ njerze, 
dyta Panasiewicz, oprócz tego odnieśli rany dw aj *  ̂ je-
z których, po. przywiezieniu do szpitala U j a z d o " * ^  ^ r_ 
den zmarĘ Towarzysz zabitego-bandyty. Aniom ^  ^ zCj0}al 
skoczył oknem z 1-go piętra i z rewolwerom w r0vl getką 
umknąć. Przy Banasiewiczu znaleziono pas z przesŁ 
nabojów7 i 3 rewolwery. W całym cłomu dokonano 7" an0. 
łowyc-h oględzin; mieszkanie Miclmowskieh opiej-7-? ir?ypył 
Zawiadomiony o wypadku milicjant Michnowski ]. 
i w bramie został aresztowany. Oprócz niego ®)cs*qrZ|da. 
właściciela domu, Bolesława Frąezka, urzędnika ^ gfg,
m. Warszawy i żonę, Maryę, stróża tegoż domu, », ^
Skrzyńskiego i żonę Józefę, stróża z sąsiedniego doi  ̂
go żonę. Stwierdzono, żo Banasiewicz
Skrzyńskiego i żonę Józefę, stróża z eąsieuut»fs» wy-

ńez i Burski b y h ^ ^  
mi gośćmi Miehnowskiej, przytem często byli uchan
z o wam, obra-

Pomoc skautów w żniwach. Bardzo sym patyczn i)^^
zek charakterystyczny gotowość, p r a c o w i to ś ć  i za)
naszych skautów podczas żniw zamieszcza poniedzm- ^ 
„Kur. warsz.": Aby ratować zagrożone zbiory harcom 
scy (skauci) postanowili w- bliższe i dalsze okolice  ̂ ‘ 
wy udać się do robót polnych. Zorganizowały się t-rzj^jeJ# 
żyny, zaopatrzono wo wszystkie potrzeby liczące
około 300 osób. Tu dodać należy, że harcerze i3“‘7tef5-

"  - '  no ^ o -
ro drużyny, złożone z młodzieży niezamożnych rodznn. ,q
żywią i pracę swoją ofiarowują bezpłatnie. Jeno *>

docłzieży niezamożnych r0)j ^ anie 
bierają za pracę po 60 kop. dziennie na głowę, ją-pli
widząc sprawną i wydajną pracę młodzieży.
bardzo sympatycznie i żywili dostatnio, pracując  ̂ ^ 5. 
ezo i raźno wraz z dzielnymi harcerzami, ł'°m^  ninkb 
rymi a ludem wiejskim nawiązały się serdeczne s ^ aZo- 

Dowiedziawszy się o lem, właściciel Mińską.) ^ y
włeckiego, p. Demałowicz, zaprosił harcerzy do siebie., ^  
mu pomogli przy żniwach. Położenie na f o lw a r k u  b j  0
ste krytyczne. Brak rąk roboczych i koni o p ó źn ij

irz?tł

a tu tymczasem zboże wszystkich gatunków już
i ziarno kruszyć się zaczęło. Dzielni harcerze w — ^
dwa tygodnie uporali się zo zbiorami. Z brakiem kon ^
radzili, sobie w ten sposób, że po dwudziestu zapraęp8̂ ! -
do wozów drabiniastych i zwozili snopy do' stodół lub n . 
dali w sterty. P. Demałowicz pracy bezpłatnej ni°l osSefi}-
i przez cały czas obficie żywił harcerzy własnym U- 
Po ukończeniu zbiorów ua gruntach folwarcznych P^a gjg- 
ci Skauci udali się na wsio okoliczne i dotarli aż d°, ^  
uiey. W tych dniach powrócili do Warszawy zdrowi 
soli, dumni ze spełnionego obowiązku obywatelskiej0-uiuiuu ze speinioucgo onowiązKU onywarew^*' r- ^  

Otwarcie mostu na Wisłoku. Dnia 17 sierpnia oćlhJ ,
łn/IlftiLnńli. ,- .̂1 ___ __ ___A T...Ć1 - 1w Siedliskach pod Rzoszowem przy współudziale •-1 i

skowycłi, politycznych i autonomicznych, poświęć®^ 
na Wisłoku wybudowanego przez »twarcio mostu na Wisłoku wy nurtowanego p . .

krajowy na polecenie wojskowości. Po poświęć*'0'11 
X. kanonika. Turkowskiego i przemowie inż. W y ń ^ y 1̂ ^  
Gołkowskiego odbyło się pod rozbitymi namiotami 
śniadanie, podczas którego wnosili ioasty zastępca nli! once- 
ka powiatu dr. Krogułski, kierownik starostwa P- J) . u- 
wieź. oraz podpułkownik hr. de Grennevi!!e. ^  .̂01i 
ezestnicy otwarcia mostu fotografowali się wśpńln10* 

Zmniejszanie racyi mięsa w Poznaniu. W -Dz- , j 0 a  
czytamy: Od początku maja roku bieżącego P175?Pil( g£)bę. 
Poznaniu pól funta mięsa tygodniowo na jodną , : 7$- 
Jak  nam donoszą z magistratu, dostarczenie tej . . zyćb 
wdzięezano tylko okoliczności, żo w czasach dawtne.F • - 
nagromadzono znaczno zapasy. Ponieważ wskutek 
większych zapotrzebowań dla wojska, dowóz mięsa11 1 1. i i i.w vv a  11 urn. „  1, u u  vi 1 1 / u u ^ .  -= j -mł**'
Hzył się znacznie, dla lego okazała się konieczna P°
zmniejszenia jeszcze więcej dotychczasowej racyi mfef8" 
rządzenie to będzie jeditakże tylko przejściowein. M°z je ■„ 
spodziewać, że po upływie kilku tygodni, równocże^T.eJjj- 
zaprowadzeniem jednolitej karty na mięso w caly0*1̂  jj0gó
czoch, udzielać się będzie w przybliżeniu taką sr,nl^cj1 jtr 
mięsa jak obecnie. Nie należy zapominać, że w iiczń? ^ j e  
nych Wielkich miastach już od dłuższego czasu ot-i®> >v;ę- 
się znacznie mniej mięsa, niż w Poznaniu. W jedne® f  ^
kszych miast naszego Księstwa, już od wiciu ty g o ^ ^ g j f
znaczono tylko 75 gramów tygodniowo na osobę. PoCZR^^g0 
ocl dnia 22 b. m. zamiast pół funta udzielanego je®*' 1 
w ilości '/» funta.

NEKROLOGIA.
Ś p. Mieczysław Zaleski. Sekretarz m iiusteryahP^,, 

tzyslaw Zaleski po długich i  ciężkich c ie rp ie n ia c h

,  Nk; 
rt

czyalaw Zaleski po 
w Wiedniu dnia 23 b. m.

Wiadomości gospodarcze.
Oddawanie rolnikom bydła w przechowanie. C. k,  jń*’

ibuch-::,;<9tf .
miestnictwo (Centrala krajowa dla gospodarczej (ll "„c|i0' 
Galicji) w Krakowie oddawać będzie rolnikom W Pl. p0' 
wanie na przeciąg kilku tygodni liydło rogate i jej
chodzące zo wschodnich na linii bojowej w zg lęd n i® . 
pobliżu leżących powiatów kraju, a to pod n a s tę p y  j j rk-warunkami: Za krowy mleczne nie będzie płaciło c- "tejpa 
miestnictwo żadnego wynagrodzenia, natomiast i ''0) - 
w przechowaie będzie przysługiwało prawo pobiorj®1® ^ ^  
ka. Również za. konie i woły zdolne do pracy, n'e . W  
Namiestnictwo płacić, za. to biorący w przechowa®. ^  
dzie mógł używać ich jako siły pociągowej. Za kr©** wy­
dające mleka, niezdolne do pracy woły i konie óp® 
nosić będzie od 70 hal. do 1 K, za jałownik starszy 
hal., za młodszy 35—50 hal., wreszcie za źrebięta 7ę 1>C- 
od wieku 30 hal. do 1 K od sztuki dziennie, 
fiokiujący na wzięcie bydła względnie koni w przec-1̂  
winni wnieść pisemnie podania do c, k. Namiestnik" gr;i' 
trali krajowej dla gospodarczej odbudowy Galicji) " 
kowio, ul. Czysta i. 10.

Firma: IOZEF MASSAR W KRAKOWIE, Poleca na sezon letni: Jedwabie, płótna, batysty* 
zefiry itd. Gotową konfekcyę dla panienek i chło­
pców. Magazyn otwarty od 7-mej rano do 1-szejI  jp -w  r  j  v  ą  m t p v v  • z t m g u Ł j  t-f v ł w »  u i  i j  a l i i u j  1 c i n u r  u v  *  <

Ul. r  lo ry  Ś l i s k a  L. 15 w południe, od 3-ciej popołudniu d o  7 - m e j  v/ieczor-

NAJWIĘKSZY H11FR0I, IflŁI lTORB, NECBSBBOW
FABRYCZNY
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